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W i a d o m o ś c i  S r a j o w b .

РѴ'агіііі'кі net założenie vv gub er- 
nii T a u r jch ie j Kolonii włościan An- 
halt-Keteńs/iich. (Dokończenie.)

3 .
P o d  t ę  o s a d ę  p r z e z n a c z a j  s i g  w  g u b e r n i i  

T a n r y c k i e y  n a s t ę p u , a c e  „ i e z a j ę t e  o b r ę b f  z i e m i ,  
£ y b r a n c  p r z e z  D e p u t a t ó w  J a ś n i e  O ś w i e c o n e g o  
A a^zęc ia  ~>4nhalt-Ketehskiego: a

l )  O b r ę b  Д ,  7 1 ,  o b e y m u  j c y  42.546  d z i e s i ę ­
c i n  p r z y d a t n e y  1 n i e p r z y d a t n e y  z i e m i ,  z  w y ł ą c J -  
n t e m  z  n i e g o  t y l k o  t r a k t u  s o l o w e g o ,  w  s z e r o k o ś c i  
j e d n e y  w i o r s t y  , k t ó r y  p o w i n i e n  z o s t a ć  z u p e ł n i e  
w o l n y m  w  t e r a ź n i e j s z y m  s w y m  s t a n i e ; d l a  c z e -  
g o  o z n a c z o n a  b y d z  m a  g r a n i c a  j e g o  s t a l e .  D o z w a -  
І  “ 7  l e t ln „a k  m i e s z k a ń c o m  o s a d y  b y d ź  u c z ę s t n i -

Ь е Т а с ѵ с Ь  T  " Г ' "  Ze S U , d R i ’ " -  t y m  t r a k c i e  
b ę d ą c y c h .  T y m  k o n c e r n  p r z y  n a z n a c z e n i u  t r a k ­
t u ,  p o ł o ż y d  g r a n i c ę  b l i z k o  t y c h  s t u d n i .

hn „ 1  - Г ёМ и  " f  SUCN  w ł a s n o ś ć  t e g o  o b r e -
f  ’ o d c i ą c  d o  6  t .  d z i e s i ę c i n  z  o b r ę b u  N .  4 ?  n a  
b r z e g u  m o r z a  C z a r n e g o ,  k t ó r y  t e r a z  n a l e ż y  d o  
K r y m s k i e g o  p r z e m y s ł u  s o l n e i f o ,  w y b r a w s z y  d o
- e g o  d a l e k i  k r a y  o d  P e r e k o p i i ,  z  t e r n  a t o l i  a ż e ­
b y  t e n  o d c i ę t y  o b r ę b  r o z c i ą g a ł  s i ę  d o  s a m e - o  
b i z e g u  m o r s k i e g o  b e z  p r z e r w y .  b

5 .
O b a  t e  o b r ę b y  z i e m i  o d d a m  s i ę  J a ś n i e  O ś w i e  

c o n e m u  X i ę c i u  ^n h a lt-K eteń sk irm u  w  w i e c z n e  
1 p o t o m n e  p o s i a d a n i e  , z  p r a w e m  u ż y t k o w a n i a  
■S l e g o  w s z y s t k i e g o ,  c o  s i ę  z n a j d u j e  h a  p o w i e r z a l i -

E ‘ y  - r m ‘ 1 w  І е У w n ę t r z n o ś c i a c h ,  n a  w a r u n ­
k a c h  m ź e y  n a s t ę p u j ą c y c h :  r u a

,  N a  t y ° h  o b r ę b a c h  z i e m i  n i e  m o g ą  b v d ź  o -  
B a d z a n i  w ł o ś c i a n , e  p o d d a n i ;  t a k o ż  n i e b y d z '  
• k u p o w a n i .  z  n r z v p 7 \ 7 n v  • i . ©•* " j a z

5 * :

z s n & r

ś & e  z z  s g * * -  n « 5 r
« b r ó d  «А • ’ Г o z d r o b i e n i a .  J ^ c z

C h o d z i ć  t y l k o  d o  t a k l c h ^ T d b f  к*і0 г е Пт Т к  " п Г 2 6 ’

m i ,  c z a s ó w i e  | u h  < d n i k o n , i *a  o s o b n c m i  u m o w a -  
r e  o n i  m o  j ą  С о Ь г | Ъ У * > y  z i e m i ,  k t ó -
b o w o  p r z y b y ł y m  П ,  P ° m i ? ^ y  s o b ą ,  a l b o  n a -  
o p ł " t y  р о І Й ; У“ ; о“ * °».n o v ' ! e  ‘ У011 w o r o n k ó w ,  b e z  

* * ф е Л  a d m i ń i s t r a c Vin ł>,sżd0t  \ѵ е іТ . " ^ Г7” У = Ь  r o z -
b y d ź  u d z i e l a n e  nK ^  *е У t a l o n u  ; t a k o ż  m o » ą

4) ОаіГа t  kft!ciołó- * -кій
w o i e y ,  p „  u p ł y n i e n i u  л " ? ' • ł a . n ° 1SĆ s k a r b u ,  j e ś l i  
s t ę  s n a y d o w a ł o  " p r z v m v  ®S ,ł c u l  *s l i  n , e  b ę d z i e

« У  owiec u d o s k o n a l L e L m n g a tyundk u , ,d Z i l  ‘,U 4 ^ "o g a t u n k u *  z  p o t r z e b n y

о\ѵіес \ T T H T “ f r iliy <Па "trzym ania  tych owiec, tadzicz dla ro ln ic tw a i fabrycznych  za ­
trudnień. W  tym  przypadku  nieruchom a wła- 
snosc zostaje X ,ęcia; osiadłe zaś familije p rzy łą ­
czają się do kolonisto w z należytą temu stanowi
Й 7  P T « $ ‘ do skarb ,iT dm 7 enia% je-
. !ы ѵ  «Г ,Л г-‘І ° bęt‘Zle’ źe stada wyniszczone zo- *  szczegolmey przypadkam i nieszczęśliwemi, i
ГеЛі,- zdf;,E !  nan.°VV0 ulS‘ o d 5 cI"  do mciii jat.Jeze;l zas przeciwnie po upłynieniu  aociu lat do­
wiedziono będzie, ze wszystkie w arunk i  są w y .  
{, inione, wtedy p raw o wiecznego władania w y -

% Г Г "  °"b“ i °4
4.

W szystk ie  w yda tk i  na t 0  osiedlenie X i a z e  
podeymuje własnym kosztem. ^ ®

, . 5.
X o upłyn ien iu  dziesięciu la t  ulgi. zaczyna*

n, ne od igo stycznia 18З0 roku , p l ć i ć  ma do
с in у zeT  j T n o  І Г ' ППТ  0(1 bażdey dziesię- ciny ze 42.04Ъ po O kopiejek srebrem  . a z 6 noo
dziesięciu naumorskiey ziemi, po i 5 kopiejek srek
brem  i połowę tey opłaty uskuteczniać p ized  , l ip .
;a ,d d n .g| f yr.ed,t stycznia do najbliższego p0n , p P

v-vc'h С2Г  U ‘e " ‘•S0- « » d . 0, z np łynieniem  lat ulgo­
wych, zacznie Się oplata na ziemskie powinności za 
pierwsze ziemie po H , a za ostatnie po 5 коріеѵкІ 
teoorem  i°d k? zd?y dziesięciny corocznie. Prócz
Ле и іагп 'ści° i4W,-5Zana '“ Г гую утас  w "ależytey  regularności drogi i mosty na swojey ziemi Z r J l
sz.ą osada ta nie podlega żadnemu rodza^ówl [n-
nych  prostych podatków lub pow inności-T le  m
boczne p o d a tk i ,  co się samo przez sb  róznmie4
o s t o w i 5' 6 d° mie92kaliców j=y "a pow szechnej

e, e w!zvsSLki^ CÓB1 tey°,sady tostowi,ją się na zaw­
sze wszystkie p raw a kolonistów, w szczególności
uwolnienie od powinności rekrnckiey ,^kw aterun  
ku  woyskowego i dawania p o d w o i ł a ’ t  nowsze-'
płaty5Ь k i c h " “ t '° bo"'.i«za,,,i bezpośrednio do o- 

Pktohko lw iek  powinności do skarbu. U rze-Jl LflTa\ktÓrych Xi& przeznacza"! uwal

B > ” ^  m s S S L I S ;  5 “J-prowadzanego przez n ich  majątku. Jaśnie Oswie

*pch Ł n S ^ o S k i r S ^
go w Lipsku. Powinni bydz l u d ź m i  dobre-m s n r ,  
wowam a się i d o b ry ch  p raw ideł .  ' P

rai ; „o rz Id e k T o 6 rz ą d z e n ie  kolonii, rozdział zie-
nie m e ^  m l s z k X ach “i f  1 7 ’, ',,p °rZ»dko'—
- f A  i t " ; s  ?
mow z przenoszącymi się na o s i e d l e ^  “

tem x t S yk tó r tk,°^y  " ,ai? Łydz zało£°ne kosz­tem л , . і Ч сіа, k tó ry  tez naznacza i służących w nich;



lecz wyższy nadzór w  ty ch  rzeczach należy do 
R ządu Roesyyskiego. ^

\'V osadzie tey , podobnie Szkockim osadom, 
m 0»a bydź wolnie utrzym ywane pędzenie wódki 
i warzenie p iw a na mieyscową potrzebę #miesz­
kańców i przejeżdżających. P iw o takoż może bydz 
przedaw ane beczkami do innych  mieysc, ale tam, 
gdzie należy, za zgodą dzierżawców trunkow ych
( о ш к у п щ и к о в ъ ) ^ ^ ^ ^  0 pędzeniu wódki może
podlegać odmianom, jeżeli w guberni! w Ogólno­
ści będzie zaprowadzony m oy  systemat poborow
t r u n k o w y c h .  ' . . .  . u j '

Na samym solnym trakc ie  m e powinny bydz
zaprowadzane szy n k i ; ale na granicy jego mogą 
b vdź budowane domy-zajezdne (постоялые дво­
ры ) dla przejeżdżających, i k a r c z m y  dla przecho-
d z ą c y c h  t r a n s p o r t ó w ,  b e z  z a d n e y  o p ł a t y  d o s k a r -  

b u .
9. e

W  s a m e y  o s a d z i e  h a n d e l  i  f a b r y k i  o s a d n i ­
k ó w  n i e  p o d l e g a j ą  p r a w i d ł o m  g i l d y y n y m ;  a l e  w  i n ­
n y c h  m i e y s c a c h  o b o w i ą z a n e  s ą  d o  n i c h  s i ę  s t o s o ­
w a ć .  W ł a ś c i c i e l o w i  o s a d y  z o s t a w u j e  s i ę  p o  w s z y s t ­
k i c h  m i e y s c a c h  p r z e d a ż  s w o i c h  p r o d u k t ó w ,  z a r ó ­
w n o  z  m a j ą t k a m i  s z l a c h e c k i e m i .

10. e .
W e w n ę t r z n a  p o l i c y a  w  o s a d z i e  z o s t a w u j e  s i ę  

U r z ę d n i k o m  X i ą ż ę c i a ;  m i e s z k a ń c y  z a ś  w  c y w i l ­
n y c h  p o m i ę d z y  s o b ą  s p r a w a c h  m o g ą  s i ę  r o z p r a ­
w i a ć ,  p o d o b n i e  j a k  k o l o n i a  S a r e p t a n s k a ,  w  s ą d z i e ,  
o s o b n o  o d  X i ę c i a  n a z n a c z o n y m ;  a l e  z o s t a w i a  s i ę  
i m  w o l n o ś ć  z a k ł a d a n i a  a p e l l a c y i  o d  w y r o k o w  s ą ­
d u  k o l o n i i  d o  S ą d u  p o w i a t o w e g o ,  a  p o t y m  1 d a -  
l e v .  W  s p o r a c h  z  i n n y m i  p o d d a n y m i  R o s s y y s k i -  
m i  i  w  r z e c z a c h  k r y m i n a l n y c h ;  s p r a w y  o d b y w a ­
ł a  s i e  w  z w y c z a y n y c h  m i e y s c a c h  s ą d o w y c h .  L e c z  
w e  w s z y s t k i c h  s p r a w a c h  c y w i l n y c h  1 k r y m i n a l ­
n y c h  dopuszczają s i ę  D e p u t a c i  o d  k o l o n u .  J e ż e l i ­
b y  w  k o l o n i i  w y n i k ł y  r z e c z y ,  k t ó r e  m e  m o g ą  b y d z
rozstrzygnione na osnowie tych  p raw ,fb ł  tedy ta ­
kie sp raw y  rozstrzygnąć ma Jenera ł  Gubernator, 
a w  jego niebylności G ubernator Cywilny, 1 uwa­
żając podług ważności przypadków, przez osobne 
Kommissye, na mieysce zastane, postanowienia k tó ­
ry c h  utw ierdza lub odmienia Jenera ł  Gubernator. 
O d w y ro k u  Jenera ł  G ubernatora może bydz za­
łożona apellacya do Rządzącego Senatu na pow- 
szechney osnowie.

11.
C o  d o  s p r a w  k r y m i n a l n y c h ,  s p ó l n e g o  b e z ­

p i e c z e ń s t w a  i r e p a r a c y i  d r ó g ,  o s a d a  p o d l e g a  P o ­
l i c j i  Z i e m s k i e y ,  k t ó r a  j e d n a k  d z i a ł a  p r z e z  u r z ę ­
d n i k ó w  o s a d y ;  w  o g ó l n o ś c i  z a s  o s a d a  t a  z o s t a j e  
p o d  o s o b n ą  p r o t e k c y ą  i  o p i e k ą  J e n e r a ł  G u b e r n a ­
t o r a  N o w o r o s s y y s k i e g o  z  p o m o c ą  G u b e r n a t o r a  C y ­
w i l n e g o  i  W i c e - G u h e r n a t o r a  T a u r y c k i e g o .  W  
r z e c z a c h  o d n o s z ą c y c h  s i ę  d o  W y ż s z e g o  R z ą  u ,  
o s a d a , z  p r z y c z y n y  z j e d n o c z e n i a  w^ m e y  r o l n i c ­
t w a  z  p r z e m y s ł e m  f a b r y c z n y m ,  z a l e z y  o d  j e d n e g o  
M i n i s t e r y u m  s k a r b u .

12. .
D l a  u ł a t w i e n i a  t r a n s p o r t u  o w i e c  1 d a l s z e g o  

b y d ł a ,  o r a z  d l a  z a p r o w a d z e n i a  g o s p o d a r s t w a  w z o -  
r o w e g o ,  d a j e  s i ę  X i ę c i u  m a j ą t e k  s k a r b o w y ,  w  g u ­
b e r n i !  K a m i e n i e c k o - P o d o l s k i e y  w  p o w i e c i e  J r l a y -  
s y ń s k i m ,  n a  d w a d z i e ś c i a  c z t e r y  l a t a ,  z o p ł a t ą  d o  
s k a r b u  p o  2 o o o  r u b l i  s r e b r e m  n a  r o k ;  n a  c o  z 
p e ł n o m o c n i k i e m  X i ą ż ę c i a  z a w r z e ć  z w y c z a j n y  k o n ­
t r a k t ,  a l e  b e z  e w i k c y i ,  z a c z y n a j ą c  t e r m i n  p o s i a ­
d a n i a  o d  p r z y s z ł e g o  1 82 9 ^  r o k u .

P rzyzw oitym  pogranicznym Tamożniom b ę ­
dzie zalecono, względem bezposzlinnego^ p rz ep u ­
szczania w ysłanych  z A nha ltu  kolomstow z ich  
majątkiem, bydłem, narzędziami, nasionami, 1 t- a., 
z w yłączeniem  jednak tow arów ; lecz żeby w  tem  
nie mogły zdarzyć się jakiekolw iek trudności, te- 
dy przy  odpraw ie transportów  przesyłać lYiini- 
s trow i sk arb u  szczegółowe rejestra w ysłanych rze-

С2У* Uwaga: O tychże u lgach  w K rd lew stw ie

Polskiem, M in iste r  skarbu  prześle gdzie należy.
14.i ł .

Zwierzchnikom  guberniy , przez które będą. 
szły te transporta , będzie zalecono czynić im wszel­
ką p raw ną pomoc.

i 5 .
W y ż e y  pomienione ziemie b ę lą  oddane D e­

putatom Xiążęcym w roku  1828, jak można nay- 
wcześniey, a zatem zacząć osiedlenie za naypierwszą 
do tego możnością. P rzy  oddaniu nie uzysk? .ac 
iakieykolw iek pieniężney poszliny, a dane p raw o 
sporządzić na zwyczaynyiri papierze herbow ym .

A u ten tyk  podpisał: M in ister  Skarbu , Jene­
ra ł-P o ru czn ik  K ankrin .
Sankt-Petersburg
d. \ marca 1828 r .  _____________

W y ją tek  z listu, pisanego  z B a ru , na Podolu, 
d. 20 lutego r. t. Dziś o godzinie 12 mieliśmy tu  
niepospolity fenomen: Wśrzód na walnego śniegu 
dał się słyszeć mocny grzmot, ze strony zacho- 
dniey , poźniey południowcy; i w tymże samym 
momencie, gdy piszę, rozlega się odgłos po ro ­
żnych stronach grzmotów tak  s i lnych, jak wsrzod, 
la ta .  __________

F  r a n с У A.
Р а гу ѣ  dnia 17 m arca .
(Journal de St. Petersbourg.)

Ostatnie w iadom ości, o trzym ane z St. 1 e -  
te rsbur^a  , wyraża M onitor , usprawiedliw iają to  
wyobrażenie, które wypadało tworzyć o skutku  , 
jaki manifest tu reck i  mógłby sprawie w tey  sto­
licy. D okum ent ten , jak iekolw iek  ćhciclibysmy 
dać m u nazwisko, uważany b y ł  przez gabinet ros- 
syyski za p raw dziw e oświadczenie w oyny  , tem  
w iecey  do tego mając powodow , że liczne czyny 
nieprzyjacielskie tow arzyszyły  jego ogłoszeniu. 
Bosfor zupełnie zamknięty d la  żeglugi; okrę ty  i o s -  
syyskie skonfiskow ane; w p ły w  P o rty ,  łacno się 
poznawać dający, w  zerw aniu  t rak ta tu  z P ersyą ,  
w  o b w i l i , k iedy  go już Rossy a podpisać m ia ła ; 
szkody przez Odessę p o n i e s i o n e ;  ty le  k rz y w d  *ni 
pozwalało dłużey Rossyi odmawiać, raz jeszcze 
na w yzw anie  tak  śmiało uczynione jey potędze 
i jey umiarkowaniu. Należy więc spodziewać się, 
że w krótce  otrzymamy uwiadomienie u rzędow e o 
przeyściu P ru tu  przez woysko rossyyskie, 1 o za­
jęciu xięztw. Z apew nia ją ,  że rozkazy są w yda­
n e ,  ażeby woysko w yruszyło w  pocliod d. 12
kw ietn ia .  1

T ru d n o  jeszcze p rz e w id z ie ć , jakie , wzglę- 
dnie do t rak ta tu  6 lipca, będą następstwa d e te r ­
m i n a c j i , k tóre  te  w y w o ły w a n ia , tak wyraźne 
P o r ty ,  zdają się śzc/.ególniey samey Rossyi czynie. 
K o n fe re n c je  w Londynie jeszcze trwają: w nich  
należałoby wyszukiwać sposobow do utrzymania 
zgodności, którą P orta  usiłuje rozerw ać, i do po­
łączenia zajęcia xięztw , k tó re  ona uczyniła n .e-  
uniknionem , ze ś ro d k a m i , k tóreby  przyzw oitą  
b y ł o  przedsięwziąć jednoczasowie ze s trony M o ­
re l  i Archipelagu. Gabinet Rossyyski przez ofia­
ry  , k tóre  dotąd czynił dla spraw y pow szechnej,  
daje przekonanie, Że się szczerze przykładać będzie 
do utrzym ania zgodności w idokow i d z ia ła n ia , 
k tó re  same tylko oko licznośc i , b a rd z ie j  konie- 
czne, jak  nieprzewidziane, uprzedzić  z jey s t ro ­
n y  nakazyw ały .

Jeżeli ta zgodność, k tó rey  m c jeszcze m e 
pozwala przew idyw ać z e rw a n ia , nadal będzie 
przodkow ała  środkom, p rzedsiębranym  z jedney  
strony lub drugiey, d la  osiągmema spolnego celu, 
spokoyność E u ro p y  może bydz zabezpieczoną Bo 
trudno by łoby  sądzić, ażeby P o r ta  zawsze tak  u- 
n ar ta  by ła  w pogardzaniu przełożeń, k tó re  spizy- 
S e n Y e  s i ę f e i r o p y  czyni ta k = pow ażnem , przez 
swa zo-ode. T a  zgoda jest pożądaną dla całego, 
świata! naybardziey  dla P o r ty .  O b |.*m ona w r e j  
ście o niebezpieczeństwie swojego położenia, n 
poznaniu jego skończyć pow inna : tego 'У , s 
pragniemy. Zadanie to, rów nie dla mey. ]ak dla 
pokoju E uropy , waży się pomiędzy P ru tem  a Du 
najem.



*P p rz e jśc iu  P r u t u ,  P o r ta  uyrzy, bez w ą t­
p ie ń  a, zblizka oczywistość tego niebezpieczeństwa 
д potrzebę swojego poddania się, tak  propozycyom 
trak ta tu  6 lipca, jako i warunkom trak ta tu  A kke ro­
mański ego, które do spełnienia zostają. Na b rze­
gach Dunaju potrzeba życzyć otrzymania zado- 
syć uczynienia: bo, zbyt wiele pow ikłań  zdarzyło­
by się, dla całego świata, po drugiey stronie te у 
rzeki, na ru inach  Państw a Ottomańskiego.

P a r y ż  dnia 18 m arca .
(z Gazety Warszawskiej).

X. Biskup Hermopolitariski i b y ły  M iniste r 
H r .  ChahroL, otrzym tli wstęgę orderu  S. P ucha.

X iąże M o rte m a r t , P a r  F ra n c j i  i Kapitan  
.gwardyi p rzyboczne j  p i e s z e j , został mianowany 
nadzw yczajnym  P osłem  przy  D w orze Cesarsko- 
Kossyyskiin.

Mniemają tu ,  iż V ice Hrabia C hateaubriand  
zostanie w krótce w ezwany na pow rót do M in i-  
steryum.

D y rek to r  a r ty l le ry i  w  P crp ig n a n  o trzym ał 
zalecenie, aby wszystką broń, będącą W;tamecz- 
ney  zbrojowni, a nieuży waną do mieyscowey słu­
żby , postał do M o n tp e llie r , gdzie tw'orzą się 4 
kompanie pionierów; 29 p u łk  lin iow y ciągnie z 
P r a d e  i Ѵіаіа do A \ven ionui a 58my p u łk  z T u ­
lu zy  do lu lo n u . Ostatni należeć będzie do w y ­
p ra w y  do Morei. Odebrano w  Tuluzie  rozkaz u- 
rządzenia także batalionu ar ty l le ry i  do s łużby 
w  górach. Jen e ra ł  Po ruczn ik  H r .  C lauzel w y ­
jechał ztamtąd w  połowie zeszłego tygodnia do 
P a r y ż a .  Ma on objąć' dowództwo oddziały, k tó­
r y  się zgromadzi w Tulonie.

Dzienniki tu te jsze  ogłaszają l is t  P an a  E y n a rd , 
w  którym wyraża, iż Ibrah im  Basza m iał już o- 
puścić M oreę i zabrać z sobą znaczną liczbę Gre­
ków  , k tó ry ch  chce wym ienić za rów ną liczbę 
jeńców.

W y p ra w a  nasza przeciw  A lg ie ro w i nie n a j ­
l e p ie j  się powodzi. K o n tr-A d m ira ł  C o lle t, do­
w ódca j e y , oraz szef sztabu jego , chorują na 
skorbut.

— D n ia  ig  —
Dnia 16 b. m. p rzyby ło  tu dwóch nadzw ycza j  

ny ch  gońców z L on dyn u . Tegoż dnia Ministe 
spraw zagranicznych w ysłał dwóch gońców, jedne 
go do W  iednia, a drugiego do B erlin a . Posło  
w ie  P rusk i i Szwedzki w ypraw ili  także gońcóv 
do swoich Dworów.

Słychać , iż M arszałek M o lito r  podał n a j ­
w yższe j  radzie w o jen n e j  projekt, aby z młodzie 
ży , _ która podlega k o n sk ry p c y i , a w  ciągu roki 
n ie  jest powołaną do służby, u tworzyć pew ny ro 
dzay korpusu odwodowego.

M iędzy ubiegającymi się o godność Deputo 
wanego z P a r y ż a ,  zna jduje  się znany Hrabia L a  
valette’, k tóry  w roku  1815 na śmierć b y ł  skazany

Od niejakiego czasu nastąpiła zupełna z mi a 
na w kombmacyacb Izby. S tronnictwa nie рока- 
żują się już w  p rzybranych  d a w n ie j  kolorach. Ju; 
teraz, ani Izby, ani F r a n c j i ,  nie można podziela* 
na zdania rojalisłów i libera lnych. Nowe pomy 
sły  zajęły m ie jsce  tych daw nych i nieco zużywa

^nazwisk. S tronn ic tw a, pod tym  względen 
rozróżniane, zupełnie się z sobą połączyły. W i ­
dzimy teraz P an a  P e la lo t  głosującego z Panen 
B o y  e r -C o lla rd ; nikt się nad tern nie zastanawia

B ryg  wojenny H u sa r  w y p ły n ą ł  z Rochefor, 
do L e w a n tu ,  a s tatek In fa tigah le  do K a d y x u  
Ostatni wiezie m undury  dla tamecznego woyska 
zna jdu ją  się oraz na nim dw ay P u łk o w n ic y ,  k tó ­
rzy się udają do swoich pułków . Zdaje się więc
cze^brTk^ W° yska t e ^° Francjri, nie jest jesz-

Boku zeszłego złowiono w  okolicach  Korsy-
1 110 cetnarów korali, k tó ry ch  w artość szacowa­

no na 55o,ooo franków.
G azeta  F ra n cy  i  umieściła następujące donie­

sienie. ,, J e s t  do zaślubienia panna dobrych o- 
yczajow 1 pochodząca z rodziny znakom ite j;  mi 

^ l a U ^ o o o  fr. i nadzieję sukcessyi. Podobnie 
zaślubić można wdow ę bezdzie tną , mającą 3o;ooc

franków  rocznego do chód u. Ż y c i c y  sobie jedney 
lub drugiey, powinien bydź osobą posiadającą p e ­
wne znaczenie. W  zaślubieniu tern mnie у zw a­
żać się będzie na majątek, jak na moralność. Ż y­
czący powziąć dokładniejszą wiadomość, zgłosi się 
do P .  A lex a n d ra  p rzy  u licy  S. I lo n o ryu sza  pod 
liczbą 85. Negocyant ten, znany z załatwiania po­
dobnych czynności, zaręcza, iż nikogo nie skom­
promituje i nie zawiedzie położonego w nim zau­
fania. „

—  D n ia  20 —
Czytamy w  G azecie F r a n c ji  następujący a r ­

tykuł: — „ B ył czas, kiedy mówiono, że P o r t a , 
przerażona nagłym odjazdem sprzymierzonych P o ­
słów ze Stam bułu , w y p raw iła  by ła  za nimi goń­
ca z usilną prośbą, aby w róc ili  do stolicy. P ó ­
ź n ie j  uważano za n iepew ną wiadomość o te y  o- 
ko licznośc i; w sza k że , pódług tego? co pisze do 
LIagi M iniste r N iderlandzki w S ta m b u le , nie 
podpada b y n a jm n ie j  w ątpliw ości,  że ten  goniec 
pokoju wysłanym b y ł  rzeczywiście do I io r fu  , a- 
le, że już zapoźno p rz y b y ł ,  ^bo w e t rzy  dni po 
rozłączeniu się Posłów . G dyby byli w róc ili ,  S u ł­
tan  by łby  się zapewne na wiele żądań zgodził. “  

— D n ia  22 —
W  jednym z tu te js z y c h  Dzienników czy­

tamy , iż rząd nasz zaciąga wiele m a j tk ó w  do 
służby na okrętach wojennych. Samo miasto N a n ­
tes  ma ich dostawić 900. W  L u g d u n ie , u tw o ­
rzony tam batalion w yborow y i 4go pu łku  l in i-  
jow ego, wsiadł na s t a t k i , i popłynął rzeką R o­
danem  do M a rsy lii.

Jeden  z Dzienników tu te j s z y c h  um ieścił  ży­
czenie , aby nie tylko dla handlu  i p rz e m y s łu , 
lecz oraz dla ro ln ic tw a i m arynarki urządzone zo­
stało M inisteryum: te  bowiem cztery gałęzie ści­
śle z sobą są połączone; dotychczas ro ln ictw o zo­
staje pod k ierunkiem  M inistra  spraw w e w n ę trz ­
nych.

W czo ra  (pisze G a ze ta  Codzienna) rozeszła 
się tu  pogłoska, iż rząd nasz odebra ł  przez t e l e ­
g raf  wiadomość z B a jo n n y , że In fan t  D on  M i- 
gu el został dnia 12 b. m. ogłoszony K ró lem  P o r ­
tugalskim.  ̂ Zdaje się jednak, iż wieść ta po trze­
buje potwierdzenia.

A n g l i a .
L on dyn  dn ia  16 m arca  
(z Gazety Warszawskiej.)

Dnia І2 h. m. odpraw iła  się tu  rada gab i­
netowa w  wydziale spraw  zagranicznych, i t rw a ­
ła 3 godziny. Tegoż dnia X iążę F olignac  od­
wiedził Xiążęcia W ellingtona^  i polem wraz z 
Xiążęciem L iew en  m iał naradę z H rab ią  D u d ley  
w wydziale spraw  zagranicznych. P an  S tr a t ­

fo r d -  Canning  p racow ał w tymże wydziale i w  
wydziale osad. Dnia i 3 b. m. X iążę  W elling ton  
i H rab ia  D u d ley  mieli posłuchanie u K ró la  Jm c i  
w pałacu St. Jam es . Tegoż dnia nadeszły l is ty  
od L orda Granville  z P a r y ż a  do wydziału sp raw  
zagranicznych, a z wydzia łu osad posłano listy do 
Pana uLdamS) Naczelnego Kommissarza w ysp  doń­
skich, będącego w  K o r  fu .

W  niek tó rych  znakom itych tow arzystw ach 
tu te jszych  mówiono przed k i lk u  dniami, iż In te r -  
nuncyusz A ustryacki,  eraz Posłow ie P ru sk i ,  N i ­
derlandzki i inni, chcieli wyjechać ze Stam bułu , 
jeśliby Sułtan nie odmienił dumnego swego tonu, 
względem trak ta tu ,  tyczącego się G recyi.

 ̂S łychać, iż dla tego na obradach P a r lam en ­
tu , żaden z członków jego nie czyni v»zmianki o 
interessech wschodnich, że M inistrow ie  oświad­
czyli, iż w obecnych okolicznościach nie mogliby 
dostatecznie odpowiedzieć na czynione im  w tey  
mierze zapytania.

Miasto D ublin  podało M argrab iem u A n g le - 
sea  p raw o  obyw atelstw a w  złotey puszce.

Gazeta D worska umieściła długo oczekiwa­
ne postanowienie, iż pieniądze, pochodzące ze zdo­
byczy, które woysko nasze zabrało podczas w oy- 
ny w Indyach, w latach 1817 i 1818, przeciw P in -  
darom i M arattom , mają bydź nareszcie podzielo­
ne. Nie doczekał się ich  M argrab ia  B a stin g s ,



naczelny dowódca, i um arł;  spadkobiercy jego do­
staną przypadającą na niego część w ilości 44.000 
fun tów  szt, (1.760 000 zł. poi.). Na Jenerała P o ­
rucznika przypada blisko 2000 funt. szt. (80,000 
zł. po!.), na Jenerała  Majora V±88 funt. szt. (47,620 
zł. poi.), na Pu łkow nika  555 funt. szt. (2i.4oo zł. 
poi.) i t. d., na żołnierza zaś po 19^ szyllmgów (09 
zł. poi.).

— D n ia  18 —
X iążę Liew en, Poseł Cesarsko-Rossyyskh miał 

d. i 4 b. m. posłuchanie u K ró la  Jmci. Nazajutrz 
rano przybyli tu gońcy l lossyyski i F rancuzki, po­
czerń zaraz zwołano Radę gabinetową.

Tuteysza Gazeta S ta n d a rd  pisze: „Godzien od- 
p raw u ją  się Rady gabinetowe: interessa zagranicz­
ne są bezwątpienia przedmiotem ich po więkseey 
części, ale me jedynym. W iadom o bowiem, iż 
ważne okoliczności mają by d i  przełożone Parlam en­
tow i i mamy dobry powód do mniemania, iż trzy 
ostatnie R ady  gabinetowe tyczyły się spraw w e­
w nętrznych . Bezzasadną jest pogłoska, iż L ord  
H ey ie sb u ry  uda się w szczególnem zleceniu do 
P etersb u rg a . Pojedzie tam, lecz w znaczeniu Po­
sła, a mianowanie jego jest dawno wiadomem.u

— D nia 20 —
W c z o ra  zgromadzili się członkowie gabine­

tu  u Pana P eel, i pracowali aż do pdźney nocy. 
W  ciągu obrad posyłano często po różne p a p ie ­
ry  do wydziału spraw  zagranicznych. Zaraz po­
tem w ypraw iono gońca do Pana Lam b , Posła na­
szego w L izbonie ; posłano także listy do lorda 
Granville  w P a ry żu  i Lorda Cowley w PViedniu. 
X iąźę K larency i,  W ie lk i  Adm irał, wysłał takie 
gońca z in s t ru k c jam i do dowódców okrętow ych w 
P lym o u th .

Dziś odebrała A dm iralicya listy od Pana 
C odrington , pisane dnia 5 b. m. z M a lty . Po­
słano je niezwłocznie Xiążęciti fPellingtonowi. 
S łychać, iż Pan Codrington  często znosił się z offi- 
cerarni Austryackiem i , i ma jeszcze nadzieję, że 
in teresa  na W schodzie zostaną ułatwione za po­
średnic tw em  A ustry i.  N. Cesarz Jm ć  Austrync- 
k i  usiłuje wszelkiemi sposobami utrzymać pokóy; 
mimo tego jednak czynią się w Anglii  znaczne 
przysposobienia. Posłano rozkaz, aby kilka okrę­
tów lin iow ych i fregat było niezwłocznie w s t a ­
n ie  wyyścia pod żagle; mówią oraz, iż rząd nay- 
m ie znaczną liczbę statków parowych.

Uczyniono już w zrniankę, iż nietylko stosun­
k i  zagraniczne, ale i krajowe okoliczności były 
przedmiotem narad gabinetowych, niedawno co od­
praw ionych . W  liczbie drugich mieści się szcze- 
gólniey bil  zbożowy, k tó ry  w krótce  podany będzie 
Parlam entow i.

F rega ta  Jdriton zawinęła z L izbony  do Parts- 
mouth. Przywiozła nowego Posła Portugalskiego 
przy Dworze tuteyszym, na mieyscu Margrabiego 
P a lm e lla , tudzież Posła Francuzkiego w Lizbonie> 
k tó ry  za otrzymanem od rządu swego pozwoleniem 
odbyw'a podróż; oraz Xiążęcia Schwarzenbers  , i 
Pana  AdCourt teraźniejszego Lorda H eytesb iłry  , 
dotychczasowego Posła naszego w M adryc ie , a dziś 
przeznaczonego na Posła przy Dworze Cesarsko- 
flossyyskim.

K apitan  H afty , A djutant Jenerała  Clinton , 
p rz y b y ł  tu г L izbony  i przywiózł listy, które, jak 
Gazeta S ta n d a rd  zapewnia, nie są pomyślne. S ły ­
chać, iź In fan t  D on M iguel został ogłoszony K r ó ­
lem sam o w ład n y m , i że woysko Angielskie w 
Portugalii  wsiadło na okręty, w zamiarze popłynie- 
n ia  do G ibra lta ru .

— D n ia  21 —
Tuteysza Gazetc M orning H era ld  czyni do­

mysł, iż tajemna podróż P. K nighton, przyboczne­
go lekarza K rólewskiego do stałego lądu» o k to • 
rey tyle mówiono, i k tórą z początku mylnie przy­
pisywano chorobie X iąż ęo a  Cam bridge, marnieć 
ten cel, aby jeden z braci M onarchy  naszego, znay- 
d ująć у się im st iłym lądzie, objął naczelne dowódz­
tw o woyska. O Id s w na było życzeniem Króla I  m - 
ci, aby stopień ten jeden z braci jego pi.islował.

P rzy zn ać  wypada, iż jak dawniey na W s c h o ­
dzie, tak  teraz z pow odu ostatnich w ypadków  w

Portugalii  i na Zachodzie, zachmurza się polityczny 
horyzont, i zaspokajające rozwiązanie zaw ik łanych  
stosunków jest nader trudnem ; a naw et zdaje się 
praw ie  niepodobnćm, aby potrafiono zupełnie od­
dalić burzę, z różnych stron powstającą i rozlicż- 
nemi iriteressami wznieconą. Pokładamy jednak 
zupełną ufność w znaney powszechnie stałości cha­
rak te ru  i determinacyi Xiążęcia W ellin g ton a , te ­
raźniejszego pierwszego naszego ministra. Lecz jest 
rzeczą bardzo natura lną, iż w obecnym stanie E u ro ­
py, trzeba zachować na у większą przezorność w sto­
sunkach ha mil owych, i w nabywaniu lub zbywaniu 
papierów  skarbow ych; papiery  Angielskie, chociaż 
cena i cli doznaje n iekiedy maley odmiany. u t rz y ­
mują się jednak dosyć dobrze; lecz skutki okolicz­
ności czasowych dają się bardziey  czuć innym p a ­
pierom E u ro p e jsk im ; i tak Portugalskie spadły w  
Lizbonie  w k ilku  dniach o 10 do 12 procentu, to 
jest z 74 na 64, a naw et na '6 r* za sto"

A u s t r i a -. 
l l i e d e j i  dnia 18 m arca .

(a G a z e ty  W a r s z a  wskiey).
Odebrane tu listy z L on dyn u  donoszą, iż 

L ord  D u dley , wspólnie z posłami inny ch M ocarstw, 
postano vV ił jeszcze uczynić ostatni raz k rok  do 
P orty  w sprawie G reckiey , i razem wezwać D w o­
ry  W iedeński i Berliński, aby się do poparcia  
jego w Stam bule przyłożyły. W szelako  doniesie­
nia ze Stam bułu , dochodzące do dnia 19 lutego* 
nie obiecują pomyślnego s k u t k u ; Reis E ffendi 
miał nawet ośw iadczyć, iź o now ych układach  
dopóty me chce słysz, ć, dopóki się wszyscy po­
wstańcy G reccy zupełnie rządowi T ureck iem u  
nie poddadzą.

W  ósmem losowaniu pożyczki zaciągnioney 
u Panów D aw ida  P a rish , oraz Ш. A . R othschild  
i synów, odbytem d. 1 b. rm , Pan P etsch k e , bę­
dący dawniey w kantorze upadłego bankiera JFries, 
w ygra ł  na у większą summę, 70,000 zł. ryńsk ich .

P ry w atn e  towarzystwo w Czechach, otrzy­
mało przyw iłey  na zrobienie kolei drewnianey i 
żeiazney, między P ragą, w Czechach a miastem, 
P ilznem .

N i d e r l a n d y *
В ги х е ііа  dnia 10 m arca.

(z G a z e ty  W  a r sz a w sk ie y ) .
Jeden ze znakomitych kupców tuteyszych ode­

b ra ł  listy bankiera R othsch ild ' z Londynu, k tóre 
zapewniają, iź rząd, w ierny pierwiastkowemu tra- 
ktalowi, z d. 6 lipca, zachowa neutralność w p rz y ­
padku woyny lądowey z Turcyą*

— D nia 22 —
Odebrane tu, listy pryw atne г L ondynu  do­

noszą o nadesłaniu tam 7. L izbony  wiadomości pod 
dniem 12 b. rn., iź zachodzi obwva nowych roz­
ruchów w Portugalii.  In fan t Don M iguel zacią­
gnął w L ondyn ie  u bankiera Rothschild bo,000 f u n ­
tów szteriingów' (2 miliony zł. poi.) pożyczki, za 
zaręczeniem rządu Angielskiego; pieniądze te przy* 
wiózł okręt Portugalski do L izbony, lecz tamecz­
ny Poseł Angielski nie dozwolił ich brać, i ode­
słano je na pow rót do jFalrnouth. N iektóre od­
działy л nyska Angielskiego w siadły w Lizbonie  
na okręty , celem popłynienia do w yspy K o rfu £  
reszta tego woyska ma opuścić Port u gal ią d. 20 
lub 21 b. m. K ilk u  officerów P or tugalsk ich  udało 
się pod opiekę dowódcy Angielskiego.

T u r c y a .
Stam buł d. 25 lutego.
( ł  G a z e ty  W a r s z a w s k i e j ) .

Prześladowania Chrześcijan K ato lików  1 su­
rowe śł elki rządu, przeciw ,k tórym  przełożenia 
naw et Ulemów były bezskuteczne mi, trwają c ią­
gle, i od czterech tygodni nie doznają naymniey- 
szs-go sfolgowania. Pdtryarcha Ormiański staje się 
Coraz okrutnieyszym , i na wszystkich twarzach je­
go jednow iercó w U nitów oka/ u je. się wielki sm u­
tek. Muza imani w Az у i usiłują w spierać  nie­
szczęśliwych wygnańców, k tó ry ch  wiele* a zfwła* 
szcza dzieci, umiera.

D O D A T E K



DODATEK DO GAZETY KDRYERA LITEWSKIEGO N. За,
T f ilno dnia 5 o Marca v s 182S Roku,

Dnia 4 b. tn. odebrano tu. wiadomość o no­
w ym  składzie m inister)urn angielskiego pod p rze­
wodnictwem XiąŻęcia W ellingtona. Zdaje się, iż 
małe wrażenie uczyniła na umyśle R eis E jfan de - 
go  i Dywanu: tutejszy bowiem stan ckobczności 
codzień się pogorszą i nie okazuje żadnego wzglę­
du  dla Chrześcijan. °  b *

Lubo Porta  zatwierdzając trak ta ty  z H iszpa­
n i ą , Neapolem i Danią, względem wolne у zeglu-ч 
na morzu Czar nem, obiecuje opiekę. bandiowi^Mo- 
carslw  przyjacielskich, i chce niby uchy lić przesz­
kody. tamujące wspomniotią żeglugę,.to jednak nie 
zgadza się z istnącemi dotąd urządzeniami^ wszy­
stkie bowiem okrę ty  kupieckie, jakiegokolwiek 
bądź narodu, pod uciążliwe mi tylko w arunkam i 
o trzym ują firmany wolnego przepłynienia przez 
Bosfor. Muszą brać  od P o r ty  towary w wyso­
k i e j  cenie, i obowiązywać się dostawiać do Starnbu* 
iu  liny , sm ołę, zboże i inne rzeczy za oznaczoną 
cenę, na które у Ej procentów- tracić  trzeba, i dać 
kaucyą na takowe zobowiązanie się. H andel t ran ­
zytow y jest zupełnie zakazany, a chociaż Beis- 
Effejidi przed k i lk u  dniami miał oświadczyć, iż 
żegluga jest wolną i morze Czarne nie było ni- 
^dy  zamknięte, nie miał jednak szczerze tak ie j  my­
śli; obwieszczenie bowiem wydane z kancellaryy: 
A ustryackiey, N ider landzk ie j  i Sardyiiskiey ogła­
sza w arunki, pod które mi dozwala się żegluga z 
kanału  na morze Czarne i do Dardanellów; o b e j ­
muje oraz wzór zobowiązania się, jakie dowódcy 
okrę tów  podpisać m ają . , W idoczna zatem, H n ik t  
pod tak uciążliwe mi w arunkam i nie korzysta z 
pozornego pozwolenia. W  obecnym stanie rze­
czy, handel musi zupełnie upaść. Obiecane szczu­
p łe wynagrodzenie za zebrane zboże, dotąd jeszcze 
nie nastąpiło, i rząd T u reck i  o niein nie myśli. 
Beis-Effendi wezwał okólnikiem wszystkie posel­
stwa zagraniczne w tu te jsze  у stolicy, aby podały  
dokładny spis poddanych swoich rządów, k tórzy 
się znaydują w^Stambule i p ro w in c ja ch .  W  tym 
Okólniku wyrażono, A  Porta  potrzebuje tego spi­
su dla dania przyrzeczone j opieki Chrześcijanom. 
Urzędnicy poselstw E u ro p e jsk ic h  mają bydź w 
niejakim kłopocie, z powodu tego żądania, bo nie 
wiedzą prawdziwego zamiaru Porty . Lubo posei- 
stwa wezwały d. 22 b. m. wszystkich poduanvch 
Chrześcijańskich, aby podali swoje nazwiska, miey- 
sce mieszkania i  sposób życia; jest atoli domysł, 
iż w układaniu  spisu nie będzie pośpiechu, i za­
chow a się najw iększa przezorność.

Późniejsze wiadomości z S y r a  pod d. 6 a z 
T in ę  pod d o b. ш . wyrażają, I ż  H rab ia  Capa- 
dis tr ia s  kanał uwięzić k ilku  b y ły ch  urzędników, 
obwinionych o przeniewierzenie się. Spraw a ich  
już się zaczęła, /4 rozkazu jego uwięziono tak ie  4 
zrozboymków m orskich ipsaryyskicb; wydano na 
n ich  w y ro k  1 powieszono.

— D n ia  25 __
Dnia 26 b. tu. obchodzono tu nay uroczy ścicy 

rocznicę urodzin N. Cesarza Jm ci Auslryackie»o 
Przez nabożeństwo i T e D eum  w Kościele Scm/a- 
A la ry a  В га р е гщ  poczóm С. K . Inleruuncyusz, 
■wyzdrowiawszy właśnie z c ię ik iey  choroby, dał 
ucztę dla wszystkich poddanych Cesarskich -i zo­
stających pod jego opieką. P rzy  tey sposobności, 
■Baron O łte ife ls  m iał stosowną mowę, zachęcając 
obecnych, aby się me ppddawali przesadzonym o- 
navvom, lecz owszem z zupełną ufnością polegali 

°P iece Nayjaśn. D w oru  jego, i na nie-
fs lr-c 'x rh ,IU - ?i9gn , p rzy jacie lsk ich  stosunków 
lslnącycli między mm a F ortą  Ottomariska.

tv  nocy 7. dnia 19 na 20 b. m. w ybuchnął

ІГт£Е%П Ѵ Ы е і Г ПаЛ*ЙіееУ$У- 
ь у ь  ng- ф і е п ,  $smołna
żony i Z L Z Ul l t l Basi<1 D ardanei i i ,  został Zło­żony z urzędu ,  Skazany na w yg n a n ie  do B ru ssa ;

następcą jego jest I la fc z -A ly ,  dotychczasowy B a. 
cza wyspy Tenedos. Podw oił on zaraz liczne ro ­
botników, pracujących około n ap raw y  i um ocnie­
nia w arownych zamków. Miasto będzie otoczone 
nadzwyczayine wysokim i grubym  muren,, i zaję­
to s , |  l».r,f-,n odłączeń,a go od ląd,,, przez o n L

ścić molna 1 6 4 '  d °  ktÓICy Wod« «"'orską wpu-

64oo ludzi Dard3neIldW
. ,  i£. r 4 d myśli zamknać w ey-
sc e do D ardanebow 1 na Czarne morze okrętam i 
które mają, bydź przywiązane żelaznemi brim i- 
kiego! ° ° i,n b w e gow.-£uropeyfkiege i Azyatyc-

Jussuf Basza Seresliyski, daw niey Patraski 
a potem G ubernator A lepu , do l u t e ^
szey stolicy, udał się do Inięida  na b rze-u  morza 
Czarnego, dla założenia tam obozu. W-ział z sobą l i i  
ko nieregularne woysko z Humelii, k tóre, w ycieri-
czone nędzą i obdarte, zdaje się mleć raczey zamiar 
rabowania Rajasów, aniżeli dawania o d p o r u "  e - 
przyjacielowi. * Ln n ie*

. Seraskier H assem  Basza sposobi sie do
wyjazdu ztuteyezey stolicy ku D u la jo n i.  S ty .  
сімс, 1Z kil, (a nowo u tw orzonych półko w be,Izm 
oddanych pod dowodztwo jego. i że nowy t-Jruus 
żołnierzy pociągowych ma bydź zebrany z O, mian 
JMieunitow. K orpus  ten, użyty będzie7 do służby 
pociągowey przy woysku T u r/ck iem , k tóre  satno 
zaymowac się ma właściwą służbą wojenna P r  e 
, • sieu.e Ormmu K atolików  z różnych ' p rz e d ^ M ó ' 
U irzescianskich do części miasta zamieszkałych 
pizez murków, zostało przywiedzionóoi do skutku 
Becz ше dosyć było  na tem. W  ostatnich dwóch 
tygodniach, uwięziono naypierw iey 60 oyców fa- 
m iliy , a potem ich  wygnano. Przeszło 5oo osrih 
niższego stanu, przymuszonych nędzą do w yboru  
między śmiercią 1 odstąpieniem re lig ii  p rzodków  
swoicn, przyjęło wiarę M a h o m e t a n , P

2 Г " /о, wystawują rozdzierający serce
,/ cierpień, jakie w podróży swojey ponosiły 

rodziny katolików, wygnane do A n gory , przeszło 
4oo, dzieci, po większey części b ędących ' jeszcze 
przy piersi, umarło z zimna i głodu ‘ J ’

Uwięziony kupiec R a li  o trzym ał wolność „dv 
° ka2ał>’ zupełnie bezzasadnemf.

Z rozkazu Baszy w Sm yrnie, k tó ry  chc ia łby  
utrzymać w mieście pozor naygłębszejo  p o k o j /  
G recy musieli podczas karnaw ału  czynfć cbcholty 
po ulicach w maskach. W ypuszczono oraz In d z f  
mających pomieszane zmysły ze szpitala Greckiego 
1 kosztem rządu dano im  ubiory maskowe, ofo’ 
bliwszo to widowisko skończyło się bez zamierza­
nia. co tem hardzi: y zasługuje na uwagę, iż m ie­
dzy Grekami znaydawaly się t łum y  p S b r a n e  za 
zhioynycb Albanczykow, Derwiszów lE ffen d icb  
a po obchodzie zgromadziły się przed pałacem Ba­
szy, gdzie tańcow ały 1 hym n su ó y  śpiewały Ba 
sza przyjął ich bardzo dobrze, i każdemu tancerzowi 
kazał dac dukata, a naczelnika ich  obdarzył kosz- 
łownym szalem. ь.сз£-

f7. E m a  3 m arca.
L om m issya ,  kióra d. 29 lutego ztąd wvie 

chała do M orę, , która składa się z P ro lo s y i-d l"  
los (pierwszego W ikaryusza) P a try a rch y ,  B isku- 
pow. Chaleedoneklego, Derkiskiego, tudzież re w  
nego urzędnika cyw ilnego tureckiego , ma zb c e -  
n.e, aby powstańców wezwała do poddania e 
ofiarowała im pokóy, zupełną amneitya, oraz t rzy ­
miesięczne wstrzymanie k r ków n i e p r z y j a c i e l S  
na lądzie , morzu. Potrzebne w tey mierze roz 
kary  posiano pierw iey  przez umyślnych T a ta rów  
do I b r a h m a  Baszy i R e s z jd a  Baszy w  Gret-yi.



K ro k  ten  m h l  p e m y ś b y  w p ły w  aa am ysly  
mieszkańców u teyszey  stolicy. Łączą go 2 roz- 
maitemi innemi środkami, k tórych  w ostatnim c*d- 
*ie użyto, mianowicie z w ym ianą zatwier<iz-ii u- 
mów, zawartyćh stosownie dó trak ta tu  A kerm an- 

między Portą  i Dworami Dimskirn , H is i .  
уу іічк іт  i Neapoli.tańskiin, względem ż e g l u g z h ą d  
Unoszą, iż Porta nigdy ni« mogła m ieć &«mi»ru 
uchyleni» się o i zobowiązań przy tytych w A k er-  
m anie. Podobnież, wydanie pa* porto w dla kilku 
okrę tów  przeznaczonych na morze Czarne, chociaż 
im u lo tn ie  «iotychezasowa zwlokę lóm miRey szko­
l i ł a  , л  etan powietrza czynił ich wyptyniem e 
oiepodobnóm, uw ala  się za pożądany dowQd, .£ ze- 
„ lu '.a przez Bosfor była tylko ograniczona oko- 
ficMOŚciami czasowemi, nie zaś raz na zawsze za- 
tam owana. Ze w szystkich tych pobudek wzmo­
gła liti nadziej» pokoju.
* OJ granic tureckich to  m arca.

t Gazety Warizswikiey.)
L is ty  г b : tu  p ed il .  32 lutego donoszą o bli- 

skiem p r z y b y ć  m Jbrahim a  Baszy. Ciągle mnie- 
maia wcy 5: 'v Egipskie ustąpi z Peloponezu, 

f P u łk o w n ik  F abvier  przesłał rządowi Grec- 
kleniu następujący rap p o r t ,  pisany z wyspy Scio 
d 24 styczni»: — „ M a m  nonor domesc o znako­
m itym  czynie wojennym, k tóry  przynosi naywię- 
k tzv  zaszczyt Grekom. Kazałem za,ąc wzgórek 
L a n y  N em oreas, dochodzący praw ie az do bram 
warowni. Lecz przed uskutecznieniem tego roso­
le .eu  blisko 1000 Turków ,w ysz ło  z warowni i u- 
derzvło  na to stanowisko. K ap itan  Chicas, na cze­
le Lli«ko 5o ludzi b ronił  go z wielkiem męztwem; 
ale nieprzyjaciel w padł tłumnie na lio.ją jego , i 
p o tra f i ł  siłą opanować s tanow isk , kapitanów Pa- 
padopulo,  i iSeophitas, k tórych żołnierze, będący 
Wszyscy praw ie  S c y t a m i ,  pierzchnęll. l u r c y  
posuwali się daley. i z«ięU stanowisko, zwane Tur- 
i th .  Lecz 2gi półk , złożony z » R  lu d u ,  wpadł 
#a ten szani . c ,  i poraz.t n.eprzy,aciel». VV u d y  
zb liźy łt  s i ł  tak ie  n ieregularne korpusy lewego 
skrzydła , i odzyskano liniją, gdy tymczasem inne 
w  nysko, w spar te  małym oddziałem jazdy pod do­
w ództw em  kapitana Jew et, uderzyło na T u iT ow , 
będących  w Turlali», i zapędziło do miasta, i tz e i  
b y ła  okropna. Z  1000 T urków  którzy wyszli z 
warow ni . ledwo sto wróciło; zabraliśmy 5o |«ur 
ców. między któremi znaydn|e się kilku dowód­
ców Albańskich; fossy rozległego placu są napeł­
nione ti-upi.mi. Dowódcy T u reccy  i wyborow. 
żołnierze osady w yg inę li ;  zdoby .sm y Oo cuorą- 
*wi nieprz; jasielskich. Podczas b.twy, rzucono
* twierdzy ogromną liczbę bomb i mocno strzela­
ne .  dział. Strata nasza wynosi tytko 4o ludzi 
zabitych i ranionych. W liczbie drugich )est ka­
pitan^ J S e o p h ito s  ; ja sam zostałem lekko raniony. 
H ayw inkszą naszę stratę stanowi smieic kapitana 
Г о Ш іе г  z woysUHsnnowerskiego; poległ on wpo­
śród batalionu nieprzyjacielskiego, któremu wiel­
ka kieskę zadał. Jeńcy zeznali, u  do warowni 
przybyło  lńoo Turków z potrzebami wojennem, І żywnością; dowódcy ich są teraz zabici lub ra­
nieni. Bez tego zasiłku dawnoby ,uz warownia 
kapitulowała. Celem nieprzy|»ciela było ułatwić 
wysiadanie Turkom, którzy pod dowodztvvem Ba­
szy Smyrneńskiego przybyli z C zcim y. Z.szczyt 
tego dnia przypisać należy ogólnie «oysku re­
gularnemu, a mianowicie 2mu połkow,. V\ ,me­
nem takie oddać wielką pochwałę dowodenm

woyska nie rogułarn&go, chociaż nfeprzyhtoiel w wy*
stkie wzgórza zaymował, w końcu jedsakf 'wypę­
dzili go z nich.”

B tsza Smyrneński znayduje się w Czesmre, na 
przeciw  Scio , i za każdą wydarzoną sposobnością 
posyła do warowni żywność i woysku. Burza na 
morzu zniewoliła blokujące okryty do oddalenia 
się. B ryg  wojenny ie Sauveur, w ybudowany w Si. 
T rapez, л kupiony przez Paryzkie Towarzystwo 
przyjaciół Greków i Pana B y n a rd  rozbił się nie­
daleko brzegu WLyspy Scio. Rząd p o d a ł  M iau tt- 
sa  na pomoc Grekom na wsp .mnioney wyspie, i 
napisał czuły list do Półk  o wnika F abvier.

Jenera ł  Church  doniósł rządowi G reck iem u, 
iż M issolunga  otoczona przez G reków  ze s trony 
morza i lądu, niezawodnie wkrótce się podda; o- 
raz że zamek A nato lico  byłby wzięty przez k o r ­
pus tego jenerała , gdyby kapitan H astin gs  nie 
został lekko raniony; nakoniec. że znany O m er- 
Ѵг'іопе dotąd jeszcze zaymuje A r ie ,  i że oddział 
woyska greckiego zabrał niedawno 4 transporta 
potrzeb wojennych, przeznaczonych do M issolungu

Bośnija ma dostawić 26.000 ludzi w oysku 
tureckiem u, które się zgromadzi na równinach A- 
dryanopolskich. Zdaje się, iż Serwija będzie we­
zwaną do podobnego kontyngensu; ale p ułług do­
niesień z B elgradu  nie byłoby to rzeczą ł a tw ą ;  
albowiem Serwianie mogą się odwoływać do swo­
ich  przywilejów’ które wtenczas tylko obowią­
zują ich do uzbrojeń , gdy własny kray ich wy­
maga obrony. Tw ierdze naddun*yskie: S y lis tr ia , 
lia sso w a , IJirsowa , M a tszyn a , opatrzone są więk- 
szeroi osadami i zapasami. Podobne przysposobie­
nia czynią się we wszystkich twierdzach, między 
D unajem  i północną struną góry  Iłem u s. W sz y ­
scy dowódcy otrzymali jednak rozkaz» aby się 
nie ważyli p rzepraw iać  na lewy brzeg D unaju.

— D n ia  i 5 —
Listy  ze Stam bułu  pod dniem 7 lutego d o ­

noszą, iż wszyscy nayznakomitsi mieszkańcy tey 
stolicy zebrali się u Muftego, dla ułożenia się 
względem pożyczki, którą rząd 1 urecki chce za­
ciągnąć na potrzebne w y d .lk  . Blisko 800,000 
żołnierzy azy ilyck ich  udało się ku A d rya n o p o -  
lo w i. W  Przechodzie pustoszą wszystko i n iesły­
chane okrucień-tw a popełniają. VV M eczetach 
przeczytano rozkaz, zabraniający kobietom opusz­
czać dumy swoje.

— D n ia  i 4 —
W  B elg ra d zie  znayduje się kilka tysięcy r e ­

gularnego чѵnyska tureckiego, a w Szabaczu , Nis~ 
sie i in ąy ch  maiych tw ierdzach jr St 10,000 tegoż 
woyska wszelkiey broni,  które w p rzypadku  w oy- 
ny mogłoby bydź powiększone przeszło 3o,oco 
Serw ianów , gdyby Porta oddawna nie miała po- 
deyrzetiia o sposobie myślenia tego narodu, a w y­
padki w Grecyi bardziey jeszcze wzmogły to  po- 
deyrzenie.

Podług listów z G recyi,  pogrążył lb ra h im  
Basza wiele rodzin w* nay większą rozpacz: k;vzał 
bowiem wywieźć do Egip tu  mod dziewic i k o b ie t  
w czóift żadoey nie doznał przeszkody.

W  Stam bule  panuje nay większa anarchia z 
powodu napływającego z Azyi woyska. anatyziu 
tu reck i  doszedł do nay wyższego s topnia, i zdaje 
się rzeczą n ie pod ob iia , aby T urcya  mogła terax 
działać rostropnie. Rozchodziła się tam pogło­
ska, że iuni Posłowie sposobią się do odjazdu.

^ Otas ouneruacyi

Obte*v>ac'e jjd. a8 sod*, i  wiecz
wuiłeerológi- <i. $9 7  “  “

$ d. Ъо 6^ zrani.

37 cal. 3  g lin.
27 — 6,<t —
87 — 6.7 —

Pułnocno-ZacH .
Północni
P ó łn o c n y

P o c h m u rn o
P ogoda
P ogoda

drukować Г Z  p o lece n ia  JJT. L U e w k ie g o  ^o/ennego Gubernatora 
Andrzey Buchatiki Rzeczywisty Racica Stanu 1 Kawaler.

«Р  Druh ar m Redakęyi.



DODATEK DO SAZETY KUR TEKA LITEWSKIEGO. N. 5g.
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3 Отъ Правленія Государственнаго Заем­
наго Банка объявляется, что въ ономъ прода­
ваться будетъ заложенное имѣніе Коллежской 
Совѣтницы Антонины ІИульцовой, состоящее 
Могилевской Губерніи Се «пинскаго Повѣта въ 
разныхъ деревняхъ ревижскихъ му же ска 129 , 
женска i tg, новорожденныхъ му же ска З9, жем- 
Ска пола 28 душъ, оцѣненное съ принадлежащею 
къ оному землею 02 уволоки и строеніемъ. по 
іо лѣтней сложности го до в aro дохода въ 20.700 
р. Для чего назначены сроки торгамъ сего го­
да маія 25, 28 и 5о числъ. Желающіе купить 
имѣніе мог.піъ явишься въ Правленіе Государ­
ственнаго Заемнаго Банка и прежде показан­
ныхъ числъ іі видѣть въ ономъ продаваемому 
имѣнію опись и условія.

Правитель Канцелляріи Якобь федоровъ.

skiey 6; Lubni су męzkiey і 5 , żeńskiej 8 , now#- 
urodzonych męzkiey 1, żeńskiej 1, w ogóle re­
wizyjnych płci męzkiey 4 o, żcń*kiey 5 8 , nowo­
narodzonych męzkiey 10, żeńskiej g dusz, ze 
węzełkiem d ѵогпёт i wfośetariskiciu zabudowa­
niem własnością i przynależący do niego ziemię 
oceniony po loletniey proporcyi dochodu 1 2,019 
rub. Do czego naznaczono terminy do targów 
teraźniejszego roku w maja 25, 28ІЗ0. Życzą­
cy kupić maja tek zechcę przybyć do Rzędu P o ­
życzkowego Banku Pań'twa w oznaczone dni 
w czasie posiedzeń, i widzieć przedajęcego się 
majętku inwentarz i warunki.

Zarzędzajęcy Kancellaryę Jakób Fiedorów.

2 Od Rzędu Pożyczkowego Ranku Pań­
stwa ogłasza się, iż w nim przedawać się bę­
dzie oddany na ewikcyę ma jętek KoUegialnry 
Sowietriikowey Antoniny Szulcowey, położony 
w Mobilewskiey- gubernii w Sieninskim powie­
cie; w różnych wsiach rew*, yynych płci męzkiey 
129, żeńskiej 119, nowonarodzonych męzkiey 
5 9, żeńskiej 28 dusz, oce .iony z przynależący 
do niego ziemię З2 włoki i zabudowaniem, 
po łocioletniey proporcyi rocznego dochodu 
20,700 rub. Do czego naznaczono terminy do 
targów w teraźniejszym roku w maju s 5 , 28 
i 3 o dnia. Życzący kupie ten ma jętek zechcę 
przybydź do Rzędu Pożyczkowego Banku Pań­
stwa w oznaczone dni w czasie posiedzeń, i 
widzieć przedajęcego się majętku inwentarz i 
warunki.

Zarzadzajęcy Kancellaryę Jakób Fiedorów.

а" Отъ Правленія Государственнаго Заем­
наго Банка объявляется что въ о ломъ прода­
ваться будетъ заложенное имѣніе Помѣщиковъ 
10 с я фа Демьяна и Антонія І'орбацкихъ, состоя­
щее Могилевской Губернія Мстиславскаго По­
вѣта при фолваркѣ Якивіцинѣ дворовыхъ жен ­
ска одна, въ деревняхъ: Анашковичъ мужеска §, 
женска G, новорожденныя мужеска 2, женска 2, 
Буды мужеска іо, женска і і ,  новорожденныя 
женска 5, футорѣ мужеска 12, женска у, ново* 
рожденныя мужеска 2, женска 6; Дюбникѣ му­
жеска і5, женска 8, новорожденныя мужеска і , 
женска і, всего ревижскихъ мужеска 4о, женска 
35, новорожденныя мужеска іо, женска д душъ, 
совсѣмъ господскимъ икрестьяньскимъ строе­
ніемъ, имуществомъ и принадлежащею къ оно­
му землею, оцѣненное по іо лѣтней сложности 
до года въ 12,012 р. Для чего назначены сроки 
торгамъ сего года маія 20, 28 и 5о числъ. Же­
лающіе купить имѣніе могутъ явиться въ Пра­
вленіе 1 осударспівеннаго Заемнаго Банка н пре­
жде показанныхъ числъ въ присутственное вре- 
мя и видѣть въ ономъ продаваемому имѣнію о- 
пись и условія.

Правитель Канцелляріи Якобь федоровъ.

2 Od Rzędu Pożyczkowego Banku Pa 
stwa ogłasza się, iż w nim przedawać się t 
dzie oddany na ewikcyę majątek Obywateli, J 
zefa Dem ja na i Antoniego Herbat kich polożu 
W Mobile w? kiey gubernii w lMścisławskim f 
wiecie przy folwarku Jakowseczynie dworny 
ens іеу  ̂jedna, we wsiach: Anaszkowicze im 
iey j ,  enskiey 5, nowourodzonych męzkiey 
ens іеу 2, budy męzkiey io, żeńskiev 1 1, 1: 

wourodzonych żeńskiej 5 , Futorze męzkiey 1 
,i#śskiey 9, nowonarodzonych męzkiey 2, Że

2 Отъ Правленія Государственнаго Заем­
наго Банка объявляется, что въ ономъ прода­
ваться будетъ заложенное имѣніе Помѣщика 
Гаврилы Раевскаго , Могилевской Губерніи 
Мстиславскаго повѣта въ деревнѣ Богашховѣ 
ревижскихъ на лицо мужес. 65 и женска 54, но­
ворожденныхъ му же с. 12 и женска 12 душъ, о- 
цѣненное со всѣмь ихъ имуществомъ, виноку­
реннымъ заводомъ и землею 8 уволокъ 2 че­
тверти по іошилепіней сложности. годоваго 
дохода въ і4,58о р. Для чего назначены будутъ 
сроки торгамъ, по истеченіи 6 недѣль отъ пер­
ваго припечатаю я сего объявленія.

Правитель К анцелдвріи Якобь федоровъ.

2 Od Rzędu Pożyczkowego Banku Pań­
stwa ogłasza się, iż w nim przedawać się bę­
dzie oddany na ewikcyę majątek Obywatela 
Gabryela Raje ws ki ego, w  Mobile w&kiey guber­
ni* we Mścisławskim powiecie, we wsi Bohalko- 
wie rewizyjnych rzeczywiście płci męzkiey 65 , 
i żeńskiej 3 4 , nowo urodzonych męzkiey 
żeńskiej 12 dusz, oceniony ze w szelkę ich 
suościę, gorzelnię i ziemię 8 włok i 2 czwaiŁt. 
po lociob tniey proporcyi rocznego dochodu 
i 4 ,56o rub. Dla czego naznaczone będę ter­
miny do targów , po u płynie ni u 6 tygodni od 
pierwszego wydrukowania tego ogłoszenia.

Zarządzający Kancellaryę Jakób Fiedorów.

1 Roku 1828 marca 19 dnia, na m ocj 
rozporządzeń Zwierzchności, w celu uzyskania 
skarbowych niedoimek liczących się na schedach 
exdy wizyów w powiecie łJpilskim byłych, od­
daję się na przedaz: schedy ezdywizyów, ша- 
jętka Jotayń zeszłego Ignacego Szukszty Mar­
szałka UpiVkiego, Białozorowa Sędziego Sopocki 
i Dra w dyl zeszłego Mateusza Ch у roszą , era» 
oddaję się w arendę do wybrania skarbowego 
długu, schedy rozmaitym kredy lorom wydzie­
lone w exdywizyach majątków: Sałat Kapita­
na Medema, Nie wieżnik Xiążąt Puzynów, Go U 
miuian Podkomorzego Bystrama, Eyrymayć Sę­
dziów Szlagierów. Inwentarze oddających się 
w arendę sched , w każdym czasie oka za nenii 
będę \v Dwoizańókiey U pilskiej Opiece, (icyta- 
cya odbywać się będzie w dniach 12, 15 , i o- 
statecznie w dniu 16, ш esięca a pry la r. b. Ży­
czących arend ować Dwór żeńska U pilska Opie­
ka wzywa przez niniejsze ogłoszenie.

Sędzia Ziemski Upitski Adam Jasjeńskl.
Dworzań.skiey Pttu U pilskie go Opieki 

kretarz Józef Korabie wieź.



Zre skutków rezokieyi Magistratu M. W  ii- 
ma dnia 7 teraźn. mca marca nastałey, rucho­
mość po zeszłey z tego świata Helenie z Kru­
ków Rude pozostała, w dniu 4 następuiącego 
moa apryla po południu w sali Ratusza W i­
leńskiego licytóWaną będzie; o czem przez ni- 
nieyszą awizacyą Publiczność zawiadamiam. 
Datt r. 1828 mca marca 29 dnia.

Karol Hurtig R. M. M. W .

1 Sąd Taxatorsko-Exdywizorski na roz- 
dział majętności И ci JO. Xięcia Ignacego z Ko­
zielska Puzyny Starosty Dziewieniskiego i Or­
derów Polskich Kawalera , w Powiecie Bory- 
sowskim Gnberuii Miuskiey sytuowaney usta­
nowiony, skutkiem Ukazu Sądu Głównego Miń­
skiego 2go Departamentu w  dniu 20 marca 
biegącego 1828 roku, ad fundum teyże maję­
tności Haci w komplecie zebrany, lubo celem 
zaskuteczuienia reguł Remissy Sądy swoje zgo­
dnie z przepisem Prawa zareassumował; jednak 
nie widząc nikogo z kredytorow do wykazania 
i udowodnienia swoich pretenssyi jawiących się, 
czynności swoje Exdy wizorskie do dnia piąte­
go następującego miesiąca apryla odroczył, tem 
jedynie celem , iżby wszyscy krećłytorowie, de- 
bitorowie massy i wszelkiego tytułu preten$0- 
rowie , tak przy nastającey remissie w Sądzie 
Głównym Mińskim siewający, jako. i niestawa- 
jący, o terminie wyż wspomniosiym piątego a- 
pryla zawiadomieni byli i niezawodnie jawili 
się. Jakoż Sąd Taxalorsko-Exdywizorski przez 
ninieyszą awizacyą wszystkich jus ad rem w E x-  
dywizyi Hackiey mających ostatecznie zawiada­
mia, że po upłynieniu rzeczonego terminu, Sąd 
całą sprawę w namowę wziąwszy , późniey 
przychodzących słuchać produktów i przyjmo­
wać dowodow na pretensye przynieść się mo­
gące nie będzie, owszem mocą Prawa, dla o- 
późuiających się w pomienionym terminie do 
swego Sądu z przyjściem, wieczną Amissyą za­
kreśli.— 1828 roku mięśiąea marca 2igodnia.

Ignacy Bacewicz Exdywizor i Kawaler.
Stanisław Eyszkiewicz Exdywizor.
Michał Niepokoyozycki Podsędek i Exdyw.

2 Od Podolskiey Magistratury Powszech- 
ney Opieki ninieyszera ogłasza się; iż na prze- 
daż oddanego na ewikcyą przeterminowanego 
murowanego domu Kamienieckiego żyda W ola 
Eliowicza Bekmana, w mieście Kamieńcu poło­
żonego, ze wszelkiemi do niego przy należące mi 
zabudowaniami, i przybudowaniami, ocenionego 
w niepalnych materyałach 4653 rub. assygn. dla 
uzyskania długu wynoszącego oprócz . rocen- 
tow, 222 rub. 85 kop. srebr., naznaczono targi 
iszy 2, c g i4 i 5 ci ostateczny 7 maja teraźń. 182З 
i‘oku, życzący kupić ten dom, zechcą przybydź 
do Magistratury Powszechney Opieki w oznaczo­
nych dniach o 1 istey godzinie zrana,i widzieć w  
nie.y przedającegosię domu inwentarz i warunki.

Sekretarz Czarnucki.

2 Sąd Exdywizorski Rcmissą powtórną 
Sądu Głównego Wileńskiego drugiego Departa• 
mentu w roku idącym januaryi 5 1 nasłała na 
jcduoczasowe rozpatrzenie wszelkich fundusz 
W . Onufrego Bytinina Sędziego dotykających 
stosunków naznaczony, za zjazdem na mieys.ee 
do majątku konkursowi uległego Barhatysztik 
w powiat Trocki przez Dekret Dyllacyyny w

dniu dzisiejszym ogłoszony między innemi szcze­
gółami komportacyą na wszystkich stawających 
i niestawających stronach oraz na dziedzicu do 
Kancellaryi Grodzkiej W ileńskiej naydaley do 
dnia 20 apryla teraźniejszego roku spełnić się 
powinną z uersystencyą cztero niedzielną prze­
znaczył; oraz termin na oczcwiste sprawy rozsą­
dzenie dzień 4 mca julii teraźniejszego roku za­
kreślił, w jakowym czasie aby wszystkie iute- 
ressowane w tey sprawie strony z pełną goto­
wością jawiły się, pod utratą rzeczy zapowiada. 
Dat roku 1828 marca i g .

Raymond Chodźko Ziemi Oszm: Prezyd. 
Exdyw. Kawaler.

Antoni Kocieł Sędzia Z. Zawil. Kawaler. 
Maciej Karkowski Pisarz Grodz.
Michał Grądzki Regent.

2 Od W ilna o mil trzy niedaleko traktu 
Wilkomierskicgo jest do przedania folwark z 
czterma włościanami i jedną karczmą z obszer- 
liośeią różnego gatunku ziemi włok g, mor. 22, 
pręt. 207. Ma ziemię wyrobną dobrą na be­
czek 7 wysiewu żytniego i sianożęci na wozów  
przeszło i 5o , aktorstwo i granice są najpew ­
niejsze. Ktoby życzył widzieć na takowy fol­
wark papiery i wiedzieć o cenie , oraz ostate­
cznie o kupno takowego urpÓwić się folwarku, 
raczy udać się do W . Wincentego Dankszy Se­
kretarza Granicz. Apel. Wileń. mieszkającego 
w W ilnie na W ielkiej ulicy w domie Hahna 
pod N. io 5.

Wolno drukować. W ilno d. 28 marca 
1828 r. Cenzor, Norbert Jurgiewicz.

P r e n u m e r a t a .
Od dnia  Igo następującego m iesiąca  

"kwietnia , zaczyna  się p ren u m era ta  K ury  er a  
Litew skiego na 4gi k w a r ta ł roku bieżącego• 
Cena zw ycza yn a  rub 2 kop. 25 srebrem .

M ożna  ta k że  prenum erow ać na D zienn ik  
J^ileńsk i'. kosztu je bez p o c z ty  rub. sreb. 7 Ze.
5 o., z p o c z tą  rubli to .

K urs \vexlow i pieniędzy w St. Petersburgu  
Dnia 25 marca.

Na Londyn — 5 miesiące pens. ioT5ff I ^
— Amszterdam na 65 dni . cens — 6 ao
— — — na 3 mieś. — — j «g*
— Hamburg — 65 dni szil. ban. 9 ^  /  ^
— — — 3 miea. — — gĄ  }"§
— Paryż — 70 dni santin. — ] “
—  ------— 3 mieś. — — io6 |, ! S
Czerw. zł. holend......................... 11 r. 80 kop.
Rubel złoty . . . . . . .  3 — 85 —
Rubel srebrny . . . . . .  5 — 71^

Nieustający dochod Kommissyi umorzenia 
długów:

6§ assygnacyam i....................— }
6g sreb rem .............................. — } procen.
5g ta k o ż ...................................— }

Kurs \vexlo\v i pieniędzy w Odessie d. д marca . 
Na W ie d e ń  na 2 mieś. kreye. 26^
— Liw ornę — go dni sold. 24| | | .
Machrmid albo 26 Lew . 12 r. 20 k . — i 4 r. 5o k.
R ub . sr. —  — —  — 5 r .  70 k. — 3 r. 73—.

Talar hiszpański — — 4 r. 87 — __ 4 —88
Czer. zł. holi. — -  n  r .  3 5 — — 11 —4o—•

Kurs wileński na sygnaty od dnia 27 marca 
r. sr. 3 r. 77£ k.> czer. zł. nowy 11 r. 70 k., im- 
peryał bi r. k. 72*-


